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WSTĘP
Drodzy Czytelnicy.

Oddajemy do Waszych rąk pierwszy numer KOSTKA MAGAZYN w
owym roku szkolnym 2025/2026.

Gazetka będzie źródłem informacji oraz rozrywki. 
W najnowszym numerze znajdziemy między innymi

twórczość uczniów oraz ich artykuły z wydarzeń szkolnych. 
Ponadto zachęcamy do współpracy. Jeżeli

piszesz opowiadania, rysujesz albo masz swój pomysł, 
który chcesz zaprezentować w gazetce,

zapraszamy do współpracy!
W nowym roku szkolnym pragniemy również 

powitać uczniów klas pierwszych w KOSTCE jako
nowych członków naszej szkolnej społeczności. 

Oczywiście witamy również osoby, które już kolejny
rok uczęszczają do naszej szkoły i życzymy 

powodzenia w realizacji waszych zamiarów oraz planów.
Pragniemy, aby dla naszych czwartych klas licealnych ten rok,
przebiegał w dobrej atmosferze, sprzyjającej w uzyskaniu jak

najlepszych wyników na egzaminie dojrzałości.

Zespół redakcyjny KOSTKI Magazyn

Z ŻYCIA SZKOŁY



CHAR B1

CZOŁGI

 Czołgiem, czytelnicy!

Dzisiaj chciałbym napisać wam 
o kolejnym francuskim czołgu, tym
razem ciężkim (lub, zależnie od sposobu
kwalifikacji do danego rodzaju -
średnim) - Char B1. Była to potężna
maszyna, której potencjał, niestety, nie
został wykorzystany w pełni, o czym za
chwilę. Miłej lektury! 
Historia tego czołgu ma początek krótko
po zakończeniu I wojny światowej.
Wtedy też płk. Estienne (który pojawił
się już w poprzednim artykule o Renault
FT) stworzył koncepcję Char de bataille,
czołgu bojowego, którego zadaniem
było wsparcie piechoty i walka 
z czołgami. W 1921 roku komisja pod
przewodnictwem gen. Buata pracowała
nad projektem opartym na tej koncepcji,
który-ewoluował-od-koncepcji-samo-
bieżnej artylerii do maszyny z działem
przeciwpancernym w wieży i haubicą 
w kadłubie. Następnie zlecono różnym
firmom produkcję, a w celu uniknięcia
opóźnień (znanych już z przeszłości)-
płk.-Estienne-zagwarantował producen-
tom duże zamówienie (1000 sztuk) 
w-zamian-za-współpracę-i-wymianę
projektami. Armia miała dokonać
wyboru pomiędzy różnymi pomysłami 
ui patentami, a następnie stworzyć swój
model, budowany wspólnie przez
wszystkich. Po testach, które nie
przebiegły zbyt pomyślnie (projekty
powstały w dużym pośpiechu i wykazały
swoje wady), jako bazę wybrano projekt
Schneidera i Renault (SRB).
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Ważył on 18,5 tony, miał 6 metrów długości,
zmodyfikowane gąsienice czołgu FT (o którym
pisałem we wcześniejszym numerze), armatę
kal. 47 mm i silnik Renault o mocy 180 KM.
Następnie otrzymał liczne modyfikacje, np.
haubicę 75 mm czy nowe gąsienice. Proces
modyfikowania projektu SRB doprowadził do
powstania-tracteur-30,-plany-zostały opraco-
wane przez głównego inżyniera Schneidera
i skorygowane przez STCC (Sekcję Techniczną
Czołgów Bojowych). Zadaniem Renault było
zbudowanie makiety, a pozostałe firmy miały
zbudować prototypy z uwzględnieniem zmian
wprowadzonych przez direction de l’infanterie.
Miały one zmienić jego przeznaczenie na
podstawowy czołg wsparcia piechoty, 
a obejmowały brak działa przeciwpancernego,
niższą prędkość maksymalną, masę do 22 ton
oraz nacisk na radiostację do koordynacji.



CZOŁGI
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Trzy prototypy były gotowe na przełomie lat
1929 – 1930, a różniły się między sobą
układem napędowym - silnikiem, sprzęgłem i
skrzynią biegów, a testowano je na poligonie
w Châlons. Dalej wprowadzano modyfikacje.

Ostatecznie czołg otrzymał wieżę z działem
kal. 47 mm oraz karabinem maszynowym
Reibel. Miał duże gąsienice, a pancerz chronił
także jego zawieszenie. Ostateczny silnik
stanowił 6-cylindrowy silnik Renault o
pojemności 16,5 litra i 9,7 KM na tonę.
Zarówno wcześniejszy, jak i późniejszy
projekt wieży były jednoosobowe.

Produkcja czołgu B1 ruszyła w 1935 roku. Co
ciekawe, ze względu na jego koszt
jednostkowy (1,5 miliona franków, co
uczyniło go jednym z najdroższych czołgów
w historii) musiano zmniejszyć zamówienie z
1000 na 400 pojazdów. Pomimo problemów,
w maju 1940 r. miesięczna produkcja
osiągnęła 41 sztuk, a kiedy zakończyła się w
czerwcu, 25 369 egzemplarzy opuściło
fabryki. Czołg B1 stał się głównym
francuskim char de rupture, czołgiem
przełamania. Posiadał on wiele zalet, ale
także liczne wady, np. Duże zużycie paliwa
czy kiepska siła ognia - działo kal. 47 mm
strzelało jedynie pociskami APHE, czyli
przeciwpancerno - odłamkowymi, a haubica
75 mm, również APHE, a także HE
(odłamkowymi), przydatnymi (przynajmniej
na dalszych dystansach) jedynie do niszczenia
fortyfikacji. Natomiast ze względu na m.in.
skomplikowane zawieszenie produkcja
przebiegała bardzo powoli. Potrzebna była
modernizacja, którą stanowił Char B1–bis –
wzmocniono pancerz, zamontowano nową
wieżę z dłuższą lufą działa 47 mm.

Aby poradzić sobie ze zwiększeniem masy,
zamontowano nowy silnik Renault. Udało się
zwiększyć zapas amunicji, nadal jednak
brakowało pocisków przeciwpancernych.
Kolejną modyfikacją miał być B1-ter, z jeszcze
grubszym pancerzem, lepszym silnikiem,
uproszczeniami konstrukcyjnymi (aby ułatwić
masową produkcję) i lepiej zaprojektowanym
wnętrzem, które umożliwiało dodanie nowego
członka załogi - mechanika. Haubica 75 mm
miała otrzymać większy zakres ruchu w
poziomie. Niestety do czerwca 1940 roku
gotowe były zaledwie dwa prototypy, a
masowa produkcja nigdy się nie rozpoczęła. 

Czołg Char B1 był bardzo groźnym
przeciwnikiem dla czołgów niemieckich. Jego
główny atut stanowił pancerz - dzięki swojej
niezniszczalności mógł podejść na niewielką
odległość do wrogich pojazdów i zniszczyć je za
pomocą armaty kal. 47 mm oraz haubicy. Czołgi
przeciwnika nie stanowiły dla niego praktycznie
żadnego zagrożenia - używane przez Niemców
w tamtym czasie PzKpfw I oraz II nie mogły
zrobić B1 nic, Panzer III ze swoim dość cienkim
pancerzem i działem kal. 37 mm również nie był
godnym przeciwnikiem dla tej francuskiej
machiny, natomiast Panzer IV mógł coś zdziałać
tylko na niewielkim dystansie. Doskonałym
przykładem niezawodności B1 jest z pewnością
bitwa, która miała miejsce 16 maja 1940 roku
pod Stonne.



CZOŁGI

DŁUGOŚĆ 6,37 m

SZEROKOŚĆ 2,46 m

  WYSOKOŚĆ 2,79 m

MASA 31 500 kg

  ZAŁOGA
4 (kierowca, dowódca, działonowy działa

głównego, strzelec pomocniczy)

       SILNIK
1 silnik gaźnikowy, 6-cylindrowy

Renault BDR o mocy 350 KM

  PRĘDKOŚĆ
MAKSYMALNA

28 km/h (po drodze) 21 km/h (w terenie)

ZASIĘG 200 km

UZBROJENIE

1) Haubica ABS SA 37 kal. 75 mm
umieszczona w kadłubie 2) Armata SA

34 kal. 47 mm umieszczona w wieżyczce
3) 2 karabiny maszynowe Reibel

        PANCERZ Max. 60 mm
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 Wtedy też, pojedynczy pojazd tego typu
pod dowództwem kpt. Pierre’a Billotte’a
zniszczył 13 niemieckich czołgów (dwa
Panzer IV, jedenaście Panzer III) oraz 2
armaty ppanc. PaK 36. Sam natomiast,
pomimo otrzymania 140 trafień, wycofał
się z walki niezniszczony. Za ten wyczyn
dowódca czołgu został odznaczony Legią
Honorową oraz Krzyżem Wojennym. Jak
widać na podstawie powyższej historii,
czołg Char B1 był znakomitym wozem
pancernym. 

Dane taktyczno – techniczne – Char B1-
bis:

Nie wykorzystano jednak w pełni jego
potencjału - zamiast stworzyć silne
zgrupowania uderzeniowe, pojazdy te
walczyły niejako “w pojedynkę”, przez co
były okrążane i niszczone. 

Podsumowując, czołg Char B1 zaskakuje
swoją bogatą historią i potęgą grubego
pancerza, a historie takie jak ta kpt.
Billote’a tylko potwierdzają, jak dobry był
to czołg. Mimo to, ze względu na brak
umiejętności-dowódców-wyższego szcze-
bla, nie uratował on Francji przed inwazją. 

       Mikołaj Szkaradek, 2C            



SALON MATURZYSTÓW
W poniedziałek 22 września uczniowie
klas_maturalnych_mieli_możliwość_uczes
tnictwa_w_bardzo_interesującym_wydarz
-eniu_„Krakowskim_Salonie_Maturzys-
tów”, które odbyło się w Auditorium
Maximum_Uniwersytetu_Jagiellońskie-
go._Salon_Maturzystów_to_ciekawa ini-
cjatywa Fundacji Perspektywy, która
organizuje tego typu wydarzenia w całej
Polsce. Ta organizacja od lat zajmuje się
wspieraniem abiturientów i – oprócz
organizowania Salonów Maturzystów –
m.in. prowadzi rankingi szkół średnich 
i wyższych. Wydarzenie to cechowało się
tym, że w tym samym czasie były
prowadzone_w=różnych=miejscach wy-
kłady dotyczące egzaminów maturalnych
z różnych przedmiotów. Każdy z gości
mógł wybrać te, które najbardziej go
interesowały. Punktualnie o godzinie
dziesiątej rozpoczął się wykład dyrektora
Okręgowej Komisji Egzaminacyjnej 
w Krakowie, pana Lecha Gawryłowa,
który udzielił maturzystom kilku cennych
wskazówek=i=informacji.+Oprócz wykła-
dów można było również zajrzeć na
stoiska różnych uczelni – zarówno tych
krakowskich, jak i tych z innych rejonów
Polski. Przyszli studenci mogli zapytać 
o punktowane przedmioty na interesujące
ich kierunki studiów, atuty każdej uczelni
oraz zapoznać się ze specyfiką każdej 
z nich. Wśród wystawców oczywiście nie
mogło-zabraknąć-Uniwersytetu Jagielloń-
skiego, ale na stoiskach obecni byli
przedstawiciele=m.in.=Uniwersytetu Eko-
nomicznego,_Politechniki_Krakowskiej,
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Uniwersytetu_Komisji_Edukacji_Narodowej,_
Uniwersytetu_Śląskiego,_Uniwersytetu Ignatia-
num_czy_Uniwersytetu Jana Kochanowskiego
w Kielcach. Osobne stoiska miały także
krakowskie uczelnie prywatne, takie jak
Uniwersytet-im.-Andrzeja-Frycza_Modrzew-
skiego-czy-Uniwersytet-SWPS.-Lista wystaw-
ców była jednak zdecydowanie dłuższa i
pozwalała na dokładne zapoznanie się z
ofertami studiów. Uważam, że wyjście na
„Krakowski-Salon-Maturzystów”-było-cieka-
wym-i-owocnym-doświadczeniem,-które poz-
woliło abiturientom chociaż w pewnym stopniu
nakreślić-swoją-wizję-kariery.-Goście tego
wydarzenia_z_pewnością_dobrze wykorzystali
spędzony w Auditorium Maximum czas. 

WARTO WIEDZIEĆ:
 -  Do 8 lutego 2026 roku należy złożyć
deklarację maturalną o przedmiotach, które
abiturient chce zdawać na egzaminie. Można to
zrobić w formie papierowej, składając pismo do
dyrektora szkoły, jak również w formie
elektronicznej przez Zintegrowany Interfejs
Użytkownika.
 - Egzamin maturalny w terminie głównym
odbędzie się w maju 2026 roku. Abiturienci
będą musieli się zmierzyć arkuszami z trzech
przedmiotów na poziomie=podstawowym
(język polski, matematyka oraz język obcy
nowożytny)-i-od-jednego-do-pięciu przedmio-
tów na poziomie rozszerzonym.
 - Wyniki matur pojawią się w Zintegrowanym
Interfejsie Użytkownika 8 lipca 2026 roku 
o godzinie 8:30. Do Zintegrowanego Interfejsu
Użytkownika będzie można się zalogować za
pomocą tego samego loginu i hasła użytego
przy składaniu deklaracji.

Z ŻYCIA SZKOŁY



Z ŻYCIA SZKOŁY

- W związku z wchodzącą w życie 
1 stycznia 2026 reformą ortografii
dopuszczalne do 2030 roku włącznie
będzie stosowanie zarówno nowych, jak
i starych zasad pisowni w pracy
maturalnej, przy czym należy zachować
ich jednolitość (wybór jest prosty –
piszesz tylko „po staremu” albo tylko „po
nowemu”). 

Jakub Wojasiński, 4C
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Źródło: http://www.galeria.pk.edu.pl



RADUJ SIĘ POLSKO...
Drodzy Czytelnicy!

Jedenastego listopada obchodziliśmy
107 już rocznicę niepodległości Polski.
Po ponad 100 latach życia pod zaborami
znaleźli się ludzie, którzy pomimo
przeciwności, dzielnie walczyli na rzecz
odzyskania własnego państwa, a później
ciężko pracowali, by II Rzeczpospolita
pozostała suwerenna, a obywatelom
żyło się jak najlepiej. Ta historia powrotu
naszego kraju na mapę i do świadomości
ludzi, to jeden z kluczowych momentów
w dziejach naszego narodu, dlatego tak
często przypominamy sobie o tamtych
dniach. Wspominamy i uczymy się od
osób, które pomimo różnych wizji
niepodległego państwa, dali wspaniały
przykład patriotyzmu, ofiarności 
i wierności ojczyźnie, którzy postępowali
tak, jak opisał to Ignacy Jan Paderewski:
“Człowiek wielki, choćby największy, ani
nad narodem, ani poza narodem być nie
może. On jest z jego ziarna, jego cząstką,
jego kwiatem, jego kłosem, a im większy,
urodziwszy, mocniejszy, tem sercu
narodu bliższy….”
 

NIE MA ŻADNEJ NADZIEI...

Przez ponad 100 lat zaborów często
dochodziło_do_różnych-zrywów, 
w których Polacy usiłowali odzyskać
swoje prawa i swoje państwo. 
Jak dobrze wiemy, wszystkie te próby
zakończyły się niepowodzeniem.
Co więcej,-zaborcy starali_się_zniszczyć
jakiekolwiek tendencje, które mogłyby
doprowadzić-do-odzyskania niepodle-
głości-przez-nasz kraj. Znamy historię
germanizacji i rusyfikacji Polaków. 
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Car_Aleksander_II_używał_nawet_określenia_
mniemana narodowość polska, jakby taka nigdy
nie istniała i istnieć nie miała. Tuż przed 
I wojną_światową_sprawa_polska_była uważa-
na_faktycznie_za_coś_nieznaczącego_i_mało
istotnego,_za_wewnętrzny problem zaborców.
Premier Wielkiej Brytanii mówił do Ignacego
Paderewskiego: Nie ma żadnej nadziei na
przyszłość_dla_Ojczyzny_Pana._Jak_widzimy
choćby_w_tym_przykładzie,_na_arenie_między-
narodowej o Polakach nie mówiono, a jeśli
mówiono, to w przedstawiony wyżej sposób.

WYJĄTKOWA SZANSA

Tymczasem I wojna światowa stała się dla
naszego_kraju_wyjątkową_szansą._Rosja
walczyła_przecież_przeciwko_Niemcom_i_Aus-
tro-Węgrom. Mieliśmy dwie główne koncepcje
wykorzystania tej okazji, reprezentowane przez
Józefa Piłsudskiego i Romana Dmowskiego.
Pierwszy z nich uważał, że należy przyłączyć
się_do_Państw_Centralnych,_natomiast przy-
wódca Narodowej Demokracji opowiadał się za
próbą odzyskania niepodległości przy boku
Rosji i jednocześnie całej ententy. Przywódca
PPS utworzył przy boku Austro-Węgier
Legiony Polskie, które miały walczyć o wolną
Polskę. Wojna doprowadziła także do
zaistnienia sprawy polskiej. Zaborcy chcieli
bowiem przekonać Polaków do walki w ich
szeregach. Natomiast prawdziwym przełomem
było wydanie w 1916 r. aktu 5 listopada. 

TROCHĘ
HISTORII...

[1]



TROCHĘ
HISTORII...
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Fakt ten sprawił, oraz że Polacy przestali być 
w opinii międzynarodowej problemem tylko
i wyłącznie państw zaborczych zmusił Rosję
oraz ententę do wypowiedzenia się na ten
temat. Toteż 22 stycznia 1917 roku prezydent
Stanów Zjednoczonych (które niedługo później
stanęły po stronie ententy), Thomas Woodrow
Wilson_oznajmił,_że_powinna_powstać zje-
dnoczona i niezależna Polska. Wielkie
znaczenie, jeśli chodzi o stanowisko USA 
w sprawie Polski, miały zabiegi czynione
dzielnie przez wspomnianego już polskiego
pianistę, Ignacego Paderewskiego. Tymczasem
znaczne zmiany nastąpiły w Rosji. Nowe
władze po rewolucji lutowej 1917 r. były
gotowe pozwolić Polakom utworzyć własne
państwo. 
W rejonie Mińska powstał polski korpus,
dowodzony_przez_generała_Józefa Dowbora-
Muśnickiego._We_Francji zaczęto tworzyć
Błękitną Armię pod dowództwem generała
Józefa Hallera. W szwajcarskiej Lozannie
powstał Komitet Narodowy Polski, później
przeniesiony do Paryża. Jeśli chodzi natomiast o
oddziały Legionów Polskich,  odmówiły-one-(I-
i-III) Brygada)_złożenia_przysięgi_na_dochowa-
nie wierności Niemcom i Austro-Węgrom.
Żołnierze_zostali_w_związku_z_tym_internowa
ni_w_Szczypiornie_i_Beniaminowie,_a-Piłsud-
skiego uwięziono w twierdzy w Magdeburgu.

Thomas Woodrow Wilson
Źródło: https://discover.hubpages.com

 Legiony Polskie 
Źródło: https://muzeumbiala.pl



TROCHĘ
HISTORII...

POLSKI MY NARÓD... 

Kolejny kamień milowy na drodze naszego
kraju do niepodległości to wydanie przez
amerykańskiego prezydenta, Thomasa
Woodrowa Wilsona słynnego orędzia
zawierającego 14 punktów. W 13 punkcie
uznał on konieczność utworzenia
niepodległej Polski z dostępem do morza.
Kilka miesięcy później, 3 czerwca 1918
roku, premierzy Francji, Wielkiej Brytanii 
i Włoch ogłosili deklarację wersalską, w
której mówili o koniecznym warunku
trwałego pokoju w Europie, jakim miałoby
być powstanie Polski. Tworzono kolejne
komisje i rady, które chciały stać się
polskim rządem, m. in. Rada Regencyjna
czy Polska Komisja Likwidacyjna. 10
listopada 1918 roku Józef Piłsudski
wydostał się z więzienia, a 24 godziny
później przybył do Warszawy. Tego dnia,
w którym podpisano także zawieszenie
broni między Niemcami a ententą,
rozpoczął się nowy rozdział w historii
Polski. Jednak proces tworzenia się naszej
państwowości był niełatwy i dopiero się
zaczynał. Polacy przez 123 lata zaborów
usiłowali odzyskać niepodległość.
Czy pod koniec czerwca 1914 roku
ktokolwiek mógłby przypuszczać, że już
niewiele ponad 4 lata dzielą nas od
spełnienia tych marzeń? W dniu wybuchu
I wojny światowej sprawa polska w
rzeczywistości nie istniała poza wy-
obraźnią ambitniejszych i bardziej
patriotycznych członków polskiego
społeczeństwa.
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Jednak tragedia, jaką była niewątpliwie wojna,
przyniosła też tę niepowtarzalną szansę, którą
Polacy wykorzystali. Nie było to zadanie łatwe.
11 listopada 1918 roku marzenie przemieniło
się w istniejące państwo, przed którym stanęły
nowe wyzwania, też wyjątkowo trudne. My
możemy się od tych patriotów uczyć nadziei,
którą oni żywili, pomimo że wszystko
wydawało się być stracone. Czy my też
potrafimy mieć taką jak oni nadzieję, której tak
bardzo nam przecież teraz potrzeba?
Zapytajmy również o naszą pamięć o tych
dniach, do czego posłużyć nam mogą słowa
Wincentego Pola:

A czy znasz ty, bracie młody,
Twojej ziemi bujne płody?
Twe kurhany i mogiły,
I twe dzieje, co się śćmiły?

Wojciech Hrynkiewicz-Sudnik, 1C

[1] Fragment wiersza „[O Polsko moja! Tyś
pierwsza światu…]” Juliusza Słowackiego
[2] „Rota” Marii Konopnickiej

[2]



TROCHĘ
LITERATURY...

Autor: Barbara Kosmowska
Tytuł: Samotni.PL

Wydawnictwo: Literatura, Łódź 2022r.

Moja dzisiejsza propozycja czytelnicza, to powieść Barbary Kosmowskiej pt.
„Samotni. PL”. Książka opowiada o samotności i o tym, czego każdy z nas w swoim życiu
doświadcza – w mniejszym lub większym stopniu - bólu, odrzucenia czy niezrozumienia.

Porusza tematy, o których czasami trudno jest mówić otwarcie zwłaszcza ludziom młodym,
poszukującym sensu życia. Jedną z głównych bohaterek jest Joanna, licealistka o rudych i

bujnych włosach. Dziewczyna obok kolekcji rockowych płyt skrywa pudełko z niewysłanymi
listami do mamy… Drugą postacią jest Wiktor, który mieszka ze swoją chorą babcią. Jego

rozpoznawczym znakiem jest zniszczony sweter, jedyna pamiątka po matce, która opuściła
go, gdy był małym chłopcem i wyjechała w poszukiwaniu własnego szczęścia.

Co wyniknie ze spotkania tych dwojga młodych ludzi, których łączy tęsknota za
najbliższymi? Czy Asia w końcu zdecyduje się na wysłanie listów do swojej mamy? 
Czy Wiktor posunie się do kradzieży, aby zdobyć pieniądze na leki dla chorej babci?

Odpowiedź na te pytania odnajdziesz, sięgając po moją czytelniczą propozycję. Warto jest
zagłębić się w tę historię, tym bardziej, że autorka porusza problemy współczesnej młodzieży.

Polecam gorąco.

Piotr Ziaja-Witek, 1C
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TROCHĘ
POEZJI...

Drzewa tam nie rosły jednakowe
Jedno sięgało nieba, drugie konało przy strumieniu  

I nikt nie sądził że to niesprawiedliwe
Bo nie równość była prawem,

Lecz harmonia
A harmonia potrzebuje różnicy

Jak dźwięk potrzebuje ciszy

Zegar
Na ścianie wisiał zegar-

Okrągły jak wieczne powroty,
Bez wskazówek

Ludzie pytali: która godzina ?
Czas - odpowiadał głos z ciemności -

To nie rzecz którą się mierzy,
Ale rzecz którą się czuje

Ci co nie czuli,
szli dalej

Ci co poczuli
Stanęli -

i tam zostali

Kacper Brożyniak klasa 2C
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W gaju bez imienia



Data
IMPREZY SPORTOWE

ORGAZNIOWANE W KOSTCE

12.2025 r.

Turniej Dzikich Drużyn
Siatkówka

(6 osób mix – min. 2
dziewczyny)

12.2025 r.
Mikołajkowy Turniej Tenisa

Stołowego

12.2025 r.
Bożonarodzeniowy Turniej

Szachowy o Puchar Dyrektora
KOSTKI
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KOSTKOWY HARMONOGRAM
SPORTOWYCH

ROZGRYWEK SZKOLNYCH 2025/2026

SPORT



01.2026 r.
Sportowy wyjazd zimowy 
(na ile warunki pozwolą)

01.2026 r. Turniej badmintona ( debel )

02.2026 r.
Walentynkowy turniej

„Piłkarzyków”

2-3. 2026 r. Turniej rzutów do kosza.

03.2026 r.

Turniej Siatkarski o Puchar
Dyrektora

(6 osób mix – min. 2
dziewczyny)

04.2026 r. Refleksomierz – turniej.

06.2026 r.
Piłkarski Dzień Dziecka w
KOSTCE (międzyszkolny)

06. 2026 r.

Dzień sportu 

Szkolny turniej piłki nożnej
(4+1 boisko zewnętrzne)
Turniej tenisa stołowego

(szkolny)

Cały rok
szkolny ( raz
w miesiącu)

Liga szachowa
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SPORT



SKŁADNIKI: 

2 szklanki mąki    x
1 szklanka cukru    x
1 łyżka kakao    x
1 łyżka dżemu
1 łyżeczka sody oczyszczonej    x
1 łyżeczka cynamonu    x
1 szklanka mleka
1 jajo całe
½ kostki margaryny, roztopionej i ostudzonej na końcu.

WYKONANIE:
x - Krzyżyki - najpierw wymieszać
Piec 45 minut, w nagrzanym piekarniku do 180 stopni.

PIERNIK

u SMACZNEGO!
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SKŁADNIKI: 

250 g czekoladowych herbatników
125 g masła
po 150 g gorzkiej, mlecznej i białej czekolady
po 500 g mascarpone i śmietany 36%
200 g mielonego twarogu
120 g cukru
4 łyżki startej czekolady
tłuszcz do formy.

WYKONANIE:
Ciastka pokrusz. Masło stop i połącz z okruszkami. Masą wylep natłuszczoną formę.
Schłodź. Czekolady posiekaj. Podgrzej 400 g śmietany i podziel na trzy części. Do każdej
włóż inną czekoladę, rozpuść. Połącz mascarpone, twaróg i cukier. Podziel krem na trzy
części i połącz z masami z czekolady. Na spód nałóż białą masę. Wstaw na 10 minut do
zamrażarki. Rozłóż masę mleczno-czekoladową i zmroź na 10 minut. Na koniec rozsmaruj
ciemną masę. Schładzaj przez noc. Ubij 100 g śmietany. Podawaj kawałki ciasta z bitą
śmietaną i posypane startą czekoladą.
Czas przygotowania: 60 minut. Proporcje: 16. Stopień trudności: 

KOSTKI Z
MASCARPONE

u
SMACZNEGO!
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